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Dnia 16 (28) Sierpnia.— Rok 1852. 227. Jutro, Ścięcie Śgo Jana Chrzciciel

Jutro, w Kościele XX. Augustjanów, przypada u r o 
czystość N. MARJI Panny Pocieszenia, która obcho
dzoną będzie przez całą oktawę z Odpustem zupeł
nym, Kazaniami i Procesjami. W pierwszy dzień po 
Nieszporach udzielone zostanie Błogosławieństwo P a -
PIEZK IE.

O ile pocieszającym był widok, owej liczby pobożne
go ludu, w Kościele XX. Reformatów Warszawt/tich, 
w czasie odprawianego tamże Nabożeństwa do N. MA- 
R J I  PANNY, o odwrócenie od nas klęski cholery, o ty
le wzajem rozrzewniający dnia wczorajszego, z okoli
czności odbytego żałobnego Nabożeństwa za wszystkie 
dusze zmarłych na tę epidemję. Jak bowiem tam przy 
połączeniu swych modłów z modłami Kapłanów, bła 
gano o zachowanie pd tej plagi żyjących, tak i tu r ó 
wnież błagano gorąco, o spokój wieczny dla dusz, k tó
re już z grona naszego wyrwane zostały.

N a j j a ś n i e j s z y  CESARZ Jmć, na zdanie Komitetu PP. 
Ministrów, w skutek przedstawienia P. Ministra Spra
wiedliwości, opartego na odezwie Wileńskiego W ojen
nego, Grodzieńskiego, Mińskiego i Kowieńskiego  Je 
nerała Gubernatora; Najwyżej rozkazać raczył:  p raw i
dło o sądzeniu Sądem Wojennym żydów tego k ra 
ju,-oskarżonych o podrabianie papierów Państwa, lub 
puszczanie takowych w obieg, rozciągnąć odtąd i na oso
by wyznań Chrześcijańskich, które okażą się winnemi 
uczesnictwa z żydami wtakowem przestępstwie.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, powziąwszy wiadomość o w y 
nikłym w miesiącu Lipcu r. b. w mieście Kaliszu po
żarze, raczył Najłaskawiej udzielić dla pogorzelców te
goż miasta, kwotę rsr. 10,000.

Porucznik Babkow, z Pułku Wołogodzkiego piecho
ty, przeniesiony został do Warszawskiej straży Policyj
nej nocnej.

Przez Rozporządzenia Kom: R. i Władz Oddzielnych, 
w Zarządzie Warszaws: Wojennego Jenerał Gubernato
ra, miaoowapi: w Zarządzie Ober-Policmajstra ^ W a r 
szawy: Assesor Wydziału Koiitroli Służących, 
tarz Kollegjalny Chrzanowski, p«ft^lssesora W y ^ fa łu  

(JPolicyjno-Sądowego; Sekretarz Oddziału xiąg ludności, 
■giuęgestrator Kollegjalny Rutkowski, p. o. Assesora Wy- 
Wgałn Kontroli Służących; Sekretarz Oddziału Meldun- 
I j R p g o  Jan Pieńkowski, p. o. Sekretarza Oddziału xiąg 
luowóści; Sekretarz W yszyński, p. o. Sekretarza Od
działu Meldunkowego; Adjunkt Wydziału Śledczego, Re- 
gestrator Kolleg: Jasiński, p. o. Śekretarza; Podsekre
tarz Wydziału Administracyjno-Policyjnego Mich: Kon- 
stański,*;-p?o. Adjunkta Wydziału Śledczego; Kanceli
sta Winć: Janowicz, p. o. Podsekretarza Wydziału Ad
ministracyjno-Policyjnego; Protokólista Wydziału Po- 
licyjno-Sądowego Antoni Owerlo, p. o. Expedytora Za
rządu, i Rewizor Policyjny m. Sandomierza Ant: Mar

cinkiewicz, p. o. Protokólisty Wydziału Policyjno-Są- 
dowego.

Onegdaj we wsi Klukowie Pcie Przasnyskim  Gub: 
Płockiej, odbył się obrzęd zaślubin W. Hipolita Z ieliń 
skiego  Dziedzica dóbr Garnowa w tejże Gubernji, z Pan
ną Matyldą Moroz, jedną ze zuakomitszych tegocze- 
snych Artystek Teatrów W arszawskich. Związek ten 
w obec Rodziny, pobłogosławił WJX. Waśniewski, 
Proboszcz parafji Klukowa. Po odbytym ślubie nowo
żeńców, dla których i Kur jer  łączy jak najszczersze ży
czenia swoje, młoda ta Para powróciła wczoraj wie
czorem do Warszawy.

Już od wczoraj, skutkiem przyboru wody na Wiśle 
pod Zawichostem  i Nową-Alexandrją, uważaliśmy także 
zmianę na Wiśle i pod Warszawą. Piasczyste kępy, 
które wyszły z jej łona, i ciągnęły się pasami po całej 
przestrzeni rzeki, kryć się nieco zaczęły, a szumiące 
fale coraz bardziej bielejąc, dosięgały kiedy-niekiedy 
ich grzbietów, jakby pragnąc zatopić te szczątki, które 
całe lato świadczyły o niemocy wyschłej od upałów 
W isły. Od wczoraj też możemy datować poczęcie się 

przyboru wody pod W arszawą , który bodajby poprze
stał na takowym tylko stanie. Około Tej wieczorem, 
piana nieprzerwanie płynęła, a dziś przybór wody zna
cznie się już zwiększył, bo doszedł stóp 8 cali 6.

Marjanna z Wojakowskich Dąbrowska, Wdowa, prze
żywszy lat 98, w dniu 25 b. m. rozstała się z tymświa- 
tem. Pozostała Córka wraz z Wnukami i Prawnukami, 
zaprasza Krewnych i Przyjaciół na exportację zwłok jej, 
dziś o godz: 2ej po południu z dom uN r 1126, na smę- 
tarz Powązkowski; a dnia 3 0 1. m. na Nabożeństwo ża
łobne w Kościele XX. Kapucynów o godz: lOej z rana 
odbyć się mające.

Onegdaj przeniosła się do wieczności w Młocinach 
ś. p.Eżbieta zScbulmanów von Slender, Małżonka JW . 
Radcy Stanu Dyrektora Gimnazjum Realnego w W ar
szawie. Exportacja zwłok Jej z Młocin na smętarz 
Ewangelicko-Augsburgski, odbędzie się dziś o godzi
n ie lOtej rano; na którą zaprasza się Krewnych i Przy- 
ćiół.

S. p. Kajetan Poradowski, przeżywszy lat 80, opa
trzony SŚ. SAKRAMENTAMI, onegdaj zakończył do
czesne życie. Pozostałe Dzieci i Wnuki, zapraszają K re
wnych, Przyjaciół i Znajomych, na wyprowadzenie 
zwłok z domu Towarzy: Dobroczynności, dziś o godz: 
4ej po południu na smętarz Powązkowski.

Ludwika z Szmeilowskich Trompeter, Wdowa po 
Radcy Dworu, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, prze
niosła się do wieczności. Stroskane Rodzeństwo w imie
niu nieletnich i nieobecnych Dzieci, zapraszają Przy
jaciół i Znajomych, na exportacje zwłok, z domu Nro 
2843 przy ulicy Tamka, na smętarz Powązkc oski dziś 
o godzó1/* po południu.



Karolina zStółkowskich Szczepańska, wczoraj roz
stała się z tym światem. Pozostałe Dzieci wraz z Fa- 
milją, zapraszają Przyjaciół i Znajomych na expor- 
łację zwłok, dziś o godzinie 4ej po południu z domu 
Nr 1029 przy ulicy Grzybowskiej, na smętarz Powąz
kowski.

Ś, p. Róża z Glazerskich Trembińsha, Żona Urzędni
ka, przeżywszy lat 53, wczoraj zakończyła życie. P o
zostały Mąż wraz z Dziećmi, zaprasza Krewnych, Przy
jaciół i Znajomych, na exportację zwłok, dziś ogodz: 3ej 
po południu, z N r4 7 3 a  przy ulicy Senatorskiej, na smę 
tarz Powązkowski.

Ś. p. Paweł Schalon Obywatel, przeżywszy lat 50, po 
krótkiej słabości, rozstał się z tym światem. Pozostała 
Żona wraz z Familją, zaprasza Przyjaciół i Znajomych, 
na wyprowadzenie zwłok jego, dziś o godz: 3ej po po łu
dniu, z Kaplicy Szpitala Ewangelickiego przy ulicy Kar
melickiej, na smętarz tegoż wyznania.

Jeżeli się należy komu pośmiertny hołd i uwielbie
nie, to zapewne skromnej niewieście, co swoje pos łan 
nictwo dobrze pojęła i chlubnie się z niego potrafiła 
wywiązać. Zmarła w dniu 31 Lipca r. b. ś. p. Marja 
z Łempickich Wilke, żona Naczelnika Kancellarji Ad
ministracji Dochodów Skarbowych Tabacznych, była 
jedną z tych niewiast. Jej wychowanie na Religji opar
te, złączone z Wysokiem ukształceniem umysłu, wydało 
społeczeństwu tę piękną duszę, to w zniosłe i szlachetne 
serce. W liczne domowe i towarzyskie cnoty bogata, 
w całym blasku jako wzór matki jaśniała; matki! co ży
ciem własnem gotowa szczęście dzieci okupić. Przeko 
nana, ż« w każdem młodem pokoleniu spoczywa zaród 
moralnej przyszłości świata, starała się takie rozwijać 
w powierzonych duszach uczucia, jakie na dobro ludzko
ści niewątpliwie wpływają, a o matce dają to zaszczy
tne świadectwo, iż pożytecznie, pełną zasługi, swoją do 
wieczności odbyła pielgrzymkę. Cześć, błogosławień
stwo takim niewiastom na wieki!

Dnia 26 b. m. złożone zostały na smętarzu Ewange
lickim, w grobie Balpertów, zwłoki ś, p. Marji, córki 
Mikołaja Ha/perła, zmarłej w dziewiątym roku życia 
swego dnia 25 b. m. Lr. w dobrach Strugi. Nabożeń
stwo żałobne odbędzie się za dni kilka, oczem donie
siemy.

Wczoraj na smętarzu Powązkowskim  pochowano 
zwłoki ś. p. Katarzyny z Bułakowskich Stankiewicz.

W dniu 18 b. m. umarła w mieście Zgierzu  Powiecie 
Łęczyckim, ś. p. Julja Dorota z Hildebrandtów Mei
sner, Wdowa po Karolu-Auguście Meisner, b. Kupcu 
i Fabrykancie w tetnże mieście zamieszkałym; skon jej 
pogrążył w nieutulonym smutku pozostałe dzieci i wnu
ki. Żyła lat przeszło 65. Ostatnia posługa oddana 
jej zwłokom, najlepszym była dowodem szacunku i 
poważania na jaki sobie za życia zasłużyła. Pokój Jej 
duszy.—  F. W.

W tych dniach oglądaliśmy, nadeszły koleją żelazną do 
W arszawy, a dla Hrabi Alexandra Branickiego, do je 
go dóbr w Cesarstwie sprowadzony ze Szkocji transport 
bydła rogatego i owiec, który tymczasowo w posessji 
Frascati zwanej, jest umieszczohy. Znajdujemy tam

2 buhaje i 4 krowy; z tych 1 buhaj i 1 krowa z rassy 
Durham, znakomitej wielkości, krótkorożne, głównie 
na mięso i do chowu bydła roboezego przeznaczone; 
drugi zaś buhaj i 3 krowy, z rassy Ayr-Shire, które 
nadzwyczajną wydajnością mleka odznaczają się. Owiec 
sprowadzonych jest 7, wszystkie bezrożne, z tych 1 tryk 
i 2 matki, z rassy Cheviot; drugi ześ tryk i 3 matki, 
z rassy South-Down, mają nóżki i mordki czarne. Za
letą tych owiec, jest zupełna ich niewybredność w po
karmach, tern samem łatwość chowu i utuczenia; mięso 
ich wyborne, w wielkiej ilości w Anglji jest konsumo- 
wanem; wełna średniego gatunku, przeznaczoną zwy
kle bywa nie tyle na sukna, ile raczej na wyroby tybe
tów, kamlotów i t. p. O ile nam wiadomo, transport 
ten przez czas jakiś zabawi w Warszawie; znawcy więc 
i amatorowie, mają sposobność jego obejrzenia.

Pioruny spadają niekiedy w osobliwszej postaci jak 
to 3-krotnie uważano we Francji, to jest w kształcie ba
lonu albo kuli podobnej do Xiężyca  w pełni blisko po
ziomu będącego; z kuli takiej z wolna ku Ziem i spu
szczającej się wypadają z wielkim hukiem zwykłe pio
runy. Osobliwsze to zjawisko zwróciło uwagę Akade- 
mji Paryzkiej, do której nadesłano kilka onego opisów, 
między innemi najlepiej opisała zjawisko pewna dama 
nazwiskiem Espert, która go pilnie u ważała z mieszka
nia swego z drugiego piętra.

Wczoraj złożono w Redakcji Kur je ra :  od A. Z . : na 
odnowienie Ołtarza MATKI BOZKIEJ Częstochowskiej 
w Kościele po-Paulińskim  w Warszawie; oraz naświa- 
tło przed s tatuami: PANA JEZUSA na ulicy Gołębiej; 
na Krakowi-Przedrnieściu; na Nowem-Mieście, i przed 
Reformatami, wszędzie po kop: 25, na intencję zacho
wania od epidemji.—  Od dwóch małych sióstr Teofili i 
A nny  G. kop. 20, na powyższy Ołtarz u Paulinów, na 
podziękowanie za przywrócone zdrowie. —  Od N. N. 
rs. 1 kop. 5  na światło przed statuą MATKI BOZKIEJ 
wzniesionej przed Kościołem XX. Reformatów.—  Qd 
Em ilji B. rs. 1, i od N. Z. kop. 50, dla sierot po chole
rycznych.— Od J. N. rs. 2 na obiady dla ubogich u 
XX. Kapucynów.

Ojciec Secchi, który zajmuje się ważnemi poszuki
waniami nad własnościami fizycznemi atmosfery Słoń
ca, doszedł, iż ciepło promieniujące tarczy widzialnej 
Słońca, nie jest równego na całej powierzchni natęże
nia, lecz nagle zmniejsza się idąc od środka ku brzegom; 
nadto ściślejsze postrzeżenia dały mu poznać, iż miej
sce? najcieplejsze zamiast zostawać stale w środku ta r 
czy, posuwa się i zmienia w różnych epokach roku w kie
runku  równika Słonecznego. To zmniejszanie się sta
teczne ciepła od środka ku brzegom, naprowadziło go 
na domysł, że Słońce oprócz świetnej, otoczone jest 
jeszcze inną atmosferą pochłaniającą częściowo cieplik, 
która promienie ze Słońca  wychodzące, osłabia tymbar- 
dziej, im te ukośoiej i przez grubszą jej warstwę prze
chodzą.

Pospieszamy ź doniesieniem szanownym Gosposiom 
naszym, iż zapowiedziany przez nas transport wyrobów 
kamienno-glinianych z fabryki PP. Caberta i Borzę
ckiego, już nadszedł do składu przy ulicy Przechodniej



w domu W. Krzemińskiego. Transport ten składa się 
z naczyń kuchennych, oraz samowarów i m aszynek Aa 
kawy kamiennych, których ceoa w porównaniu z w y
godą tychże jest nadzwyczaj mierną. Samowary te bo
wiem mogą doskonale zastąpić metalowe i naturalnie 
są nader przystępne dla klas wszelkiego rodzaju. Przy 
tej sposobności nieroożemy pominąć podzięki dla sza
nownych właścicieli za rozdanie bezpłatnie osobom bie 
dnym 60 przeszło kuchenek, które mianowicie w obe
cnym czasie, stały się nie dla jednego nader wielkiem 
dobrodziejstwem.

Wczoraj zachorowało na cholerę osób 113; wyzdro
wiało 125; umarło 62; ogólna liczba pozostaje cho
rych 657.

Zaofiarowany w posessji swojej pod Nr2935/a na 
Solcu, wygodny i bezpłatny lokal do urządzenia obia
dów bezpłatnych, Towa: Dobrocz: składa Właścicielce 
W. Dorocie Wertheim, najczulsze podziękowanie.

Rurs  wczorajszy: m  pół-im perja ły,da ją rs .5  k .lfi1/*; 
za dukaty  hol: nowe ważne, dają rs. 2 k. 971/z; listy  
zasta: nowe, za 100 zł., żądają rs. 15 k. 10, dają rs.  15 
k. 7z/2; wartość kuponu k. 10®/6.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, przywołani zostali: 
po Rom: Folwark Primerose, Wszyscy, i odzielnie Pan
na Szymanowska  i Pan Królikowski; po Rom: Mły
narz i Kominiarz, Wszyscy, i oddzielnie P. Chomiński.

A n g l j a . —  Rrólowa kazała Lordowi A d :  Fitzclaren- 
eo wydać rozkaz dzienny, w którym objawia najwyż
sze zadowolenie eskadrze towarzyszącej Rrółowej do 
Antwerpji. —  Ambassador Austrjacki, Lord Cowley 
Poseł A n g lji w Paryżu, i Lord Hardinge, częste mie 
wają narady z Lordem Derby. — W Leeds odkryto u- 
roczyście statuę Sir R. Peel; wkrótce w A nglji każde 
większe miasto mieć będzie swą statuę Sir Roberta, i 
swój pałac kryształowy. — Uważano, że kontrabanda 
na brzegach Anglji powiększa się.— W czasie ostatnich 
burz, 30 okrętów rozbiło się o brzegi Anglji; admira
licja do rozmaitych portów rozesłała znaczną liczbę 
przyrządów do ratowania rozbitków.

A c s t r j a . Wiedeń 2 Ago Sierpnia .— Dekretem Cesar 
skim, zamknięte zostały wszystkie działania sądów w o
jennych w Węgrzech i  lat 1848 i 1849. Oprócz tego, 
w ostatnich czasach wiele łask udzielono.—  Zapewnia
ją, że missja Mre Xięcia Hohenlohe, powiodła się jak 
najzupełniej, i że rząd Austrjacki przystaje na cofnię
cie wojsk obcych z Państwa Kościelnego przed dniem 
lym Stycznia 1853 roku; Rząd P a p i e z k i  życzył sobie, 
by wojska francuzkie  prędzej wyszły, ale organizacja 
bardzo wadliwa armji P a p i e z k i e j , na to nie pozwala.

F r a n c ją ,  Paryż 22go Sierpnia .— Monitor ogłosił 
dziś dekret zwołujący na dzień 26 Wrześ: wyborców 3go 
i 4go okręgu Paryża, w eelu mianowania deputatów do 
Ciała Prawodawczego na miejsce PP. Cavaignac i Car
not. Zdaje się, że opozycja głosować będzie, i tylko 
rządowi kandydaei się utrzymają. Dalej tenże organ 
zapełnia 4 wielkie szpalty yotami, 40 rad okręgowych 
na cześć Prezydenta. Monitor zaprzeczył pógłosce, że 
rząd ma zamiar rozwiązać wszystkie gwardje narodo:.

—  Dziś zawartym i podpisanym został traktat z Bel- 
gją , który koniec ma położyć przedrukom Belgijskim . 
Zaprzeczono też urzędownie wieści, że rząd ma zamiar 
zniżyć cło od żelaza Belgickiego i Angielskiego, i od 
węgli.— Prezydent nie uda się AoTuluzy i Lyonu, ale 
tylko na otwarcie kolei żelaznej z Bordeaux do Cette; 
nic jednak w tym przedmiocie nie ma urzędowego. —  
Okólnik Ministra policji do Prefektów, mocą którego 
sobie tylko zastrzega prawo udzielania ostrzeżeń dzien
nikom na prowincji, już wyszedł.— Wkrótce zacznie 
tu wyehodzić nowy dziennik ińiperjalistowski pod tyt: 
Sztandar Francji; redagować go będą ludzie, którzy 
należeli kiedyś do stowarzyszenia 10 Grudnia; utwo 
xzył się już komitet w tym celu.— Dzienniki zapewnia
ją, że P. Thiers dał słowo honoru rządowi Ludwika- 
Napoleona, iż za powrotem do Francji, do żadnych in
tryg politycznych mięszać się nie będzie; I4tu innych 
znakomitych wygnańców podobneź dało słowo.

P r c s y . — Posiedzenie kongresu celnego przyszłe, do
piero koło 28 b. m. nastąpi; będzie ono nader ważne; 
kwestja istnienia związku celnego na niem zapewne ro z 
strzygniętą zostanie.— Z Poznania donoszą, że chole
ra nietylko tam (równie jak w całem W. Xięztwie) szerzy 
się, ale nawet co do liczby zapadających powiększa; wię
cej jednak ludzi do zdrowia przychodzi, bo z począt
ku ledwo jeden na dwudziestu bywał wyleczony. Le
karze jednomyślnie przyznają, że zaraza ta jest mniej
szą jak w r. 1831.

W ł o c h y . — W Florencji proces PP. Guerazzi, Ro- 
manelli i innych mniej znanych osób rozpoczęty w d. 
16 b. m., odroczono do 26go z powodu słabości P. Gue
razzi. Proces teD budzi wszelkie zajęcie; sala sądowa 
w dniu jego rozpoczęcia była pełna ciekawych.—  W R zy 
mie w d. 15 b. m.s wojska francuzkie  pod dowództwem 
Jenerała Gemeau, odbyły wielką paradę kościelną; wie
czorem wszystkie domy zamieszkane przez francuzów, 
były illuminowane. — Do Neapolu zawinęła eskadra 
ffancuzka  z 4ch okrętów linjowycb i 2 parostatków; 
tam obchodzić miała dzień 15 Sierpnia. Świetny to bę
dzie dzień w Neapolu, bo Święto W n i e b o w z i ę c i a  obcho
dzą tam zwykle z wielką wspaniałością; Rról wrócił 
z Gaeta, a po uroczystościach uda się z rodziną do 
Ca8erta; w tym dniu też inaugurować musiano nowy 
bason w porcie, zbudowany według planu i pod kie
runkiem Ministra marynarki; na okręcie linjowym Ve- 
suvio  o 84 działach, który właśnie potrzebuje nap ra 
wy, odbędzie się Msza uroczysta, na której i Rról wszy- 
ątkie władze znajdować się będą. — Kolej Neapoli- 
tańska  do Apulji przyjdzie pewno do skutku; rząd kom- 
panji, która się jej podejmie, zaręczył minimum 4ry 
procent.

R o z m a it o ś c i . —  Ulicy Ludwik a-Filipa w  Paryżu, 
która po dniu 24tym Lutego 1848 otrzymała nazwisko 
ulicy Reformy, przywrócono dawną nazwę.— O olbrzy
miej beczce Heidelbergskiej, takie istnieje podanie: Za
chciało się raz, przed bardzo wielu laty, Palatynowi 
Reńskiemu, zakosztować ztej beczki wina; posłał więc 
do Burmistrza, aby każdy mieszczanin wlał do beczki 
miarę wina. Burmistrz wydał rozkaż po woli Palatyna,
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ale zaraz- sobie pomyślał: czy ja wieję miarę wina, czy 
miarę wody, to najlepszy znawca nie rozpozna tego 
w tysiącu zmieszanych miar wina, i wlał do beczki m ia 
rę wody. A kiedy P alatyn  chciał zakosztować wina, po
kazało się, że cała beczka była pełna wody, bo każdy 
mieszczanin toż samo uczynił co i Burmistrz, mniema 
jąc, że sam jeden wpadł na ten pomysł oszczędności.—  
Jedna z ja z e t  ogłosiła  takie naiwne obwieszczenie: 
»Ż powodu potrzeby pieniędzy sprzedawszy zegarek, 
z tegoż samego powodu mam do sprzedania dewizkę.”

PRZYJECHALI do W ARSZAWY.
Czarnowski W ład: Oby: z Oględbwa nr 556; Grzybowski Eug: 

Ob: z Skrzcszew y nr 1343; Laski Jul: Ob: z Sobolewa nr 625; Malcz 
Lucjan Óby: z Mniszewa nr 1339; P ruszak Konst:Ohy: z Sannik n r 
613 ; Posternikow Agnieszka Em erytka z Drezna nr 1526; Święci
cka Emilja Jeneratow a z Petersburga n r 556; Strzelbicki Kazim:, i 
Trembicki Bogus: Oby: z Gub: Grodzieńskiej nr 414; Turczynow icz 
Roman Reżyser Balotu z Karlsbad n r  614; W róblewski Ju ljan Oby: 
z  Kościelnej nr 405.

W yjechali: Brzostowski W ład: Hr. do Gub: W ileńskiej; Borzę
cki Juljan Oby: do Iwangorodu; X . Dunin Fel: Pleban do Sandomierza; 
Grabowscy And: i Kar: Oby: do P ułtuska; Jełowieka Emilja Oby: do 
Brześcia Lit:; Komierowska JuljaO b: do Ems; Korowicki Ale:Profe: 
do Moskwy; Skirmund Konstancja Oby: do Gub: Mińskiej.

® o w i: b s  ł e s i a .
Do M agazynu H erbaty Chińskiej W . M. Istomina, przy  ulicy 

Krako:-Przedm : podr N r4 5 1 , w  domu zwanym Rezlera, nadszedł 
znaczny transport ŚW IEC STEARYNOWYCH rożnej wielkości, 
z  najcelniejszej uprzyw ilejow anej fabryki w  Petersburgu, i takowe 
sprzedają się po kop: sr: 25 za funt. Handlującym Kupcom, którzy- 
b y  zakupywali Świece partjam i, odstępuje się stosowny rabat.

Dnia 22 b. m. idąc Krako:-Przedm:, do Kościoła'XX. 
Bernardynów, zgubioną została XIĄŻKA do Nabożeń- 

  stw a, w  czerwony safjan oprawna, szafirową w stą
żeczką przepasana. Ł askaw y Znalazca raczy jąoddać , na2giepię- 
tro , w domu X X . Missjonarzy N r 406, za nagrodą.

W  zeszłą Niedzielę, pod czas Proeessji, zapomniano na O łtarzu, 
w  Kościele po-Paulinów , A I Ą Ż K I J  do Nabożeństwa, p. t. „BÓG 
najw yższe dobro” ; na jednej stronie lite ry  gotyckie G. K., na dru
giej rok. Ł askaw y Znalazca raczy j ą  oddać pod Nr 3 przy  ulicy
Sto-Jańskiej, na 3cie piętro od frontu, za nagrodą. {$  j

Potrzebna je s t porządna K O B I E T A ,  któraby przy jęła  na 
wykarm ienie Dziecko, dw a miesiące mające, za opłatą miesięcznie 
odum owy. W iadomość przy ulicy Zakroczymskiej pod Nr 1827, 
w  Kawiarni.

W  nocy z d. 23 b. m ., we wsi Jabłonna pod W arszaw ą, sk ra 
dzioną została TORBA siatkow a mySliwska, w  której znaj
dował się róg od prochu, dwa pulwersaki od śrutu, nóż myśliwski 
i  puszka blaszaua, w której zaw arte było pozwolenie na broń i 
proch. Posiadacz raczy odesłać pozwolenie na koszt P. Anderlini 
do Jabłonny, resztę zaś rzeczy, jeżeli tego żądać będzie, może 
zatrzymać.

W skutek upoważnienia Radcy Stanu Prezesa Tryb: Cyw: W a r
szawskiego, i na żądanie Pełnomocnika Sądowego nieobecnych Suk- 
cessorów Karoliny z Quadow owdowiałej Hejnecke, odbywać się 
będzie sprzedaż przez publiczną licytację Ruchomości po tejże Ka
rolinie Hejnecke pozostałych, mianowicie: Precyozów, Garderoby, 
Bielizny, Pościeli, Mebli, i t. p., a to w  dniu 18/30 b. m. i dni na
stępnych , o godz: 10 zraua, w Ratuszu głównym m. W arszaw y.

J. Noskowski.
Na żądanie Pełnomocnika Sądowego nieobecnych Sukcessorów 

F ran : Gronowskiego, i w skutek upoważnienia Radcy Stanu P re 
zesa T ryb: Cyw: W arszaw ś:, odbywać się będzie w  d. 18/30 b. m. 
o godz: 4 po południu i dni następnych, sprzedaż przez publiczną 
licy tację, Ruchomości po Fran: Gronowskim pozostałych, mianowi
c ie : Garderoby, Bielizny,Pościeli, Mebli, W’arsztatów kraw ieekich,

Ubiorów gotowych, Sukna, Kortów zimowych i letnich, w w ię - , 
kszych i m niejszychpartjach, Materji i Kaszemirków na kamizelki, 
a  to pod N r 476 d, przy ulicy Nowo-Seoators:.—  J. Noskowski.

W  domu pod Nr 167, przy Kościele po-Paulińskim, na 
rogu ulicy Podwal, są  do sprzedania za mierną cenę, 
MEBLE, j .  t. Szafy, Łóżka, Kanapa, Krzesła, Komoda, 
Sześląg, Serw antka i t. d.; jako też Instrum enta mierni

cze, Materace i Lustra. W iadomość-na 2m piętrze, każdodziennie 
po południu.

Zgubiony został P A S Z P O R T  nalćżący do Bartłomieja Ko
walskiego, b. Celnika. Uprasza się Znalazcę o oddanie takowdgo 
pod Nr 2221 przy  ulicy Pokornej, w domu Dawida, do P. Grabo
wskiej.

Potrzebną jest na wieś o 7 mil od W arszaw y, P A S m T A  Słu
żąca, któraby obok swoich obowiązków, zajmować się chciała 
i  gospodarstwem. W iadomość na 2m piętrze, w  domu Nowako
wskiego, w Alei Belwederskiej pod Nr 1588/9.

Jest do najęcia od 1 Paźdz:, na Im  piętrze, pod Nr 2449 przy uli: 
Żelaznej i Nowolipić, SALA z dużym balkonem na ogród, Pokój 
zbalkonem od frontu, obszerna Kuchnia aDg: i Pokój dla Służących; 
w  oficynie narożnej, całe dolne P iętro , złożone z 6u niedużych Pokoi 
i Kuchni, może być podzielone na dwie familje, gdyż ma 3 wchody. 
Przytem  Drwalnie i Piwnice.

OSOBA posiadająca języ k  francuzki i muzykę, życzy byó u- 
mieszczoną w jakim  domu Obywatelskim w  W arszaw ie, lub na 
prowincji. Wiadomość w Aptece Dzieciątka Jezus.

OSOBA trudniąca się od la t kilkunastu Zarządem  Domów, za
opatrzona w  chlubne św iadectwa, życzy przyjąć odpowiedni o- 
bowiązek, lub Pisarza Brow aru, albo przy fabrykach. W iado
mość w handlu Żelaznym w  domu Łagiewnickich pod Nr 463, 
przy  ulicy Senatorskiej.

Jest do w ynajęcia każdego czasu S K L E P  przy ulicy Mio
dowej, w domu W . Grabowskiego. W iadomość przy ulicy Mio
dowej pod filarami w domu W . Dyzmańskiego, w  Składzie G rze
bieni P. Czyszczaków.

W  domu Nr 770 przy ulicy Elektoralnej, zwanym pod Zegarem, 
je s t do najęcia od Ś Michała r. b. ŁOHAL na dole od frontu, 
składający się z Sklepu i 3cb Pokoi na jaki proceder lu t  p ryw a
tne mieszkanie;—  w  tym Lokalu dotąd exystuje Kawiarnia.

C K Ł O W I E R  bezżenny, zdatny do korrespondencji i obe
znany w Buchhalterji, tak w  języku  polskim, jakoteż niemieckim 
i rossyjskim, może znaleść odpowiednie uposażenie. Wiadomość 
u Kupca Adamkiewicza, na rogu ulicy Żabiej i Żelaznej Bramy 
pod Nrem 956.

fT a  Ktoby w yjeżdżając zagranicę, życzył zabrać z sobą 
SŁUŻĄCEGO rodowitego YVłoeha, posiadającego przytem  język  
francuzki; raczy zgłosić się do Drukarni Kurjera.

A  KARETA poczwórna, w  najlepszym stanie, w raz 
z wszelkiemi rekwizytam i i pakunkami, pochodzą
ca z jednej najcelniejszych fabryk tutejszych, do 
sprzedania za pomierną cenę. Wiadomość u Szw aj

cara w  domu Hr. Zamoyskiego, przy ulicy N ow y-Św iatN r 1245.
Dnia 24 b. m. zginął W Y ŻEŁEK  angielski, mały, 

m ający po sobie łatki jasno-kasztanow atc. Ktoby 
takowego znalazł, raczy  odesłać na ulicę Długą
pod Nr 545, gdzie Magle, za nagrodą rs. 2.

Dziś rano ciepła stopni 11. W czoraj w południe ciepła 16.
TEATR W IELKI. Dziś, M arta. Ju tro , K atarzyna córka Ban

dyty .
TEATR ROZMAITOŚCI. Ju tro , F ałszyw y w ielki ton. Tańce.

I  P I W O  B A W A R S K I E  na K U P L E L im p re c h - i
Bta, Od dnia dzisiejszego sprzedawać się będzie, przy ulicy!
|S to -Jersk iej, obok fabryki Evansa, w uliczce Ciasnej, w  0-3 
Sgródku Czerwonym; gdzie obok rychłej usługi, znajdą S za--j 
Bnowni Goście, wszelkie Zakąski, po cenach umiarkowanych.
B Bonek.

W  Drukarni Kurjera W arsz:.—  Wolno drukować. W arszaw a d. 1 6 (2 8 ) Sierpnia 1852 r .—  S tarszy  Cenzor, Rad:Dw:, L .T . Tripplin.


